
Edyta Geppert, Lukrezia Borgia
ŚWIADOMA swoich chwil ostatnichNa tym przeklętym łez padoleZ myśli rozdartych i bezładnychSporządzam mą ostatnią wolę.Ze świata, który tkwi w zamęcieBrnąc ku światłości wiekuistejZostawiam dla was w testamencieZwięzłą receptę na truciznę:Wrzućcie do kotła, jeśli wola,Pogardę dla gorących w wierzeI kilka ździebeł rwanych z polaWaszych codziennych sprzeniewierzeń.Dodajcie wasze małe zbrodnieTak łatwe w tłumie do ukryciaKtóre tłumaczyć chcecie zgodnietwardymi regułami życia.Dodajcie owej nienawiści,Co choć jest tępą i bezkrwawąLecz żyje w każdej waszej myśliI jest codzienną waszą strawą.Dodajcie waszą zwykłą pychęSny o potędze, czcze złudzenia.Protestów waszych szepty cicheI wrzask chóralny przyzwolenia.Minionej chwały zwiędłe kwiecieI wciąż obecny smak przegranejTo czego widzieć już nie chcecieI to co widzieć jest wam dane.Strach co wam w gardłach tkwi jak kołekPróżność, co nigdy w was nie słabłaGrosz odłożony dla aniołaZ żołdów płaconych wam przez diabła.A gdy się już ten jad uwarzyNiech każdy czerpie go w swą czaszęPrzejrzyjcie się w tej lepkiej maziA potem pijcie, bo to wasze.Niech się mój jad rozlewa wokółI niechaj jątrzy wam sumienieI burzy wam wasz błogi spokójKarmiony NiedopowiedzeniemOTO wyznanie mojej wiary.Jad co potęgę ma tak wielką.Lukrezia B.- Księżna FerraryNazwana przez was TRUCICIELKĄ
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